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Budujemy Polskę nową, Chrystusowi;!

na

Niemcy już reagują

T ryumfalny powrót do ojczyzny

lei rozwoju. Mamy nadzieję, iż 
znajdą się sposoby, żeby wykazać, 
jak tendencyjnie fałszywe są infor 
macje niemieckiej propagandy. 
Gorliwość, z jaką zaczynają rea­
gować, dowodzi, jak zagadnienie 
mniejszości jest dla Berlina aktual­
ne i jak Bardzo jest Niemcom nie

tzeto-
jlen“-
eleśnń

łeczeństwa odbyła się akademia. 
W wygłoszonych przemówieniach 
poruszona została m. in. sprawa 
przeniesienia zwłok gen. Dąbrow­
skiego na Wawel. Z kolei odby­
ło się otwarcie, wystawy pamiątek 
po gen. Dąbrowskim, zawierającej 
bardzo cenne eksponaty.

na rękę przedstawienie istotnej 
prawdy.

Fszłośc 
pOZWfr 
go ma 
orzenif 
narodo 
Rzesz; 

yttDju

relikwii św. Andrzeja Boboli weź­
mie wojsko. Kompania honorowa 
wojska towarzyszyć będzie re­
likwiom od Krakowa po przez 
wszystkie miasta aż do Warszawy.

Fragmenty tego tryumfalnego 
powrotu relikwii sw. Andrzeja Bo­
boli do Ojczyzny będą transmito­
wane przez Polskie Radio.

zarządu głównego, dr. Tadeusz 
Bielecki, który ujął dążenia Stron. 
Narodowego w następujących 4 
punktach:

„I) Stronnictwo Narodowe wal­
czy o państwo, oparte na ustroju 
nacjonalistycznym, z przedstawi­
cielem swoim wybieranym przez 
ogół, lecz tylko Polaków;

2) wszelkie prawa polityczne 
gospodarcze zostaną żydom ode­
brane;

3) każdy Polak musi mieć choć 
by najmniejszy warsztat pracy, a 
jaknajwiększą ilość swój własny. 
Kapitalizm i marksizm forsuje pro- 
letaryzację mas —Stronnictwo Na­
rodowe — upowszechnienie włas­
ności. Praca musi być sprawiedli­
wie wynagradzaną;

4) gospodarka Polski musi być
całkowicie unarodowioną we wszyst 
kich swoich gałęziach **__________  

* ‘^ch. Wspaniały to obraz. Barw- 
sztandarów mieni się w słonecz-

ujacyc Jeb promieniach. Za pocztami 
—-J Udarowymi defiluje młodzież. Kar­
ier *> pewna siebie. Około 500 druhów. 
J1S* Owadzi całą kolumnę druh instruk- 

’ Mężyński. Publiczność z radoś-

tas" w Mławie wydaje codziennie 
około 100 bezpłatnych obiadów 
najbiedniejszym m. Mławy.

Objaśnień na miejscu udzielała 
niestrudzona i pełna poświęcenia 
kierowniczka tej bezpłatnej kuchni 
dla ubogich p. inżynierowa Szykie- 
rowa. Przez dłuższą chwilę Ks. 
Biskup rozmawiał z ubogimi i udzie­
lił im swego biskupiego błogosła­
wieństwa. Na ubogich ta wizyta 
Dostojnego Gościa wywarła głębo­
kie wrażenie.

W sobotę 11 b. m. w granice 
Polski wjedzie pociąg, który wie­
zie z Rzymu relikwie św. Andrze­
ja Boboli. Bardzo uroczyście od­
będzie się najpierw powitanie tych 
relikwii w Krakowie. Hołd tym 
relikwiom złożą przedstawiciele 
władz, instytucji, organizacje i rze­
sze społeczeństwa krakowskiego. 
Bardzo liczny udział w powitaniu

Memoriał Związku Polaków w 
Niemczech, złożony ministrowi 
spraw wewnętrznych Frickowi, wy­
kazujący, że faktycznie ludności 
polskiej gorzej się wiedzie po de­
klaracji da. 5 listopada ub. r., jest 
dla polityki niemieckiej bardzo nie­
przyjemny. To też prasa niemiec­
ka o nim milczy zabójczo. Wsze­
lako sam memoriał, ogłoszony w 
prasie polskiej w Niemczech, mu- 
sial wywrzeć odpowiednie wraże­
nie i komentarze. Propaganda nie 
miecka uznała za konieczne przer­
wać milczenie i nie wspominając 
wprawdzie o memoriale samym, 
ogłosiła w Berlinie wczoraj wieczo 
rem inspirowaną notatkę o położe­
niu mniejszości polskiej w Niem*  
czech, bagatelizując tę mniejszość 
jako grupkę bez żadnego znacze­
nia, a posiadającą wszelkie warun-

cią i dumą patrzy na te maszerujące 
szeregi druhów.

Po defiladzie następuje przemarsz 
do sali obrad. Przygrywa wciąż 
orkiestra strażacka. Po przybyciu ks. 
ks. Biskupów, których młodzież po­
witała entuzjastyczną owacją, orkiestra 
gra hymn narodowy. Burmistrz mia­
sta wciąga na maszt flagę narodową. 
Rozlega się hymn papieski, flagę pa­
pieską na drugi maszt wciąga p pre­
zes Zgliczyński. Za chwilę rozpo­
czyna się otwarcie obrad, przemówie­
nia, sprawozdania, referat p. dyr. 
Gniazdowskiego z Poznania i t d. 
Obrady z przerwą obiadową trwają 
do wieczora. Napiszemy o nich 
osobno, bo trudno ująć w krótkie 
sprawozdanie bogactwo myśli, jakie 
przejawiły się we wspaniałych prze­
mówieniach przedstawicieli i podczas 
dyskusji druhów nr temat wszech 
stronnej pracy w ramach K. S. M. 
Obszerniej napiszemy osobno i o wzru­
szającej chwili pożegnania, jakie mło­
dzież urządziła opuszczającemu naszą 
dziecezję ks. Biskupowi Nominatowi 
Kaczmarkowi, „Biskupowi młodej 
Polski '.

Dziś jedno tylko jeszcze chcemy 
podkreślić: Zjazd był naprawdę wspa-

Aktlo ontgmosoňskn.
W Domu Katolickim w Warsza­

wie odbyła się konferencja praso­
wa, poświęcona sprawie akcji anty- 
masońakiej u nas. Będzie utwo­
rzona agencja antymasońska, mają­
ca wydawać biuletyn, informujący 
prasę o działalności tajnych związ­
ków. Na czele agencji staną J. 
Braun, W, Budzyński i K. Mo­
rawski.

Agencja ta organizuje w sobotę 
zjazd prasy prowincjonalnej oraz 
działaczy, a w niedzielę w Domu 
Katolickim masówkę pod hasłem: 
„Śmierć Masonerii**.

niałą manifestacją katolicką. Zdała 
egzamin młodzież z pod znaku K. 
S. M. i zdała egzamin polska Mła­
wa. Słusznie podkreślił jeden z 
mówców, że w takim duchu i z taki 
mi rezultatami wychowuje się nasza 
młodzież, o przyszłość Polski możemy 
być spokojni- __________________ (n )
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Wspaniały przebieg Zjazdu Delegowanych KSM.tn. diecezji płockiej w Mławie. Dzień 
organizacyjny młodzieży świętem całej polskiej Mławy. Obecni byli na zjeździe Ich 

Ekscelencje ks. Biskup Wetmański i ks. Biskup Nominat Kaczmarek.

Szczątki gen. Dąbrowskiego na Wawelu
Uroczystość 120 rocznicy zgonu twórcy Legionów.

W Środzie i Winnogórze w 
Wielkopolsce odbyły sie uroczys­
tości związane ze 120-tą rocznicą 
śmierci gen. Henryka Dąbrow­
skiego.Po nabożeństwie w kolegiacie 
średskiej udano się pochodem do 
domu społecznego, gdzie w obec*  
nosci przedstawicieli władz i spo-

ß! . trybunie zajęli miejsca ks. ks. 
wkupi. Tuż obok przedstawicie" 
: władz mławskich i diecezjalny 

p K.SM.m. z prezesem mec. 
tyczyńskim na czele. Gra znako­
ví8 orkiestra mławskiej Straży Po- 
^1- Przed trybuną przesuwa się 
•(pierw prześlicznie rozwinięty po-

J. E. Ks. Biskup Wetmański 
wśród ubogich m. Mławy.

Korzystając ze swego pobytu 
zjeździe delegowanych K. S. K. 
w Mławie, J. E. Ks. Biskup

Wetmański znalazł chwilę czasu, 
by zwiedzić placówkę miejscowego 
Wydziału Parafialnego „Caritasu**.  
Ks. Biskup udał się tam w towa­
rzystwie ks. dziekana Marona, p. 
prezesa Czarneckiego i ks. T*  Trzciń 
skiego, kierownika „Caritasu**  mław­
skiego. Trafiono właśnie na czas 
wydawania obiadów ubogim. „Can- 

Woźne oświadczenie wiceprezesi! stron. Hnr.
Na wiecu Str. Narodowego w 

Toruniu przemawiał wiceprezes

1938, 

10 lecu 
ie^ czwartek ub. w Mławie odbył 
awa- 'i Mroczny zjazd delegowanych Ka- 

. jlickiego Stów. Młodzieży męskiej 
Kutno) ^eZÍ' Płockiei Zjazd ten był wspa- 
. • iałą manifestacją nie tylko młodzieży 
JO ra atolickiej. ’ Mława przybrała wygląd 

dysk dświątny Domy z ratuszem na czele 
entual dekorowane były flagami narodowy-

i Polskie społeczeństwo Mławy 
atletyk w ten 8P08ób zadokumento- 
mizato '«» ze w tym zJeździe młodzieży 
zej im m bie,rzev udziaf „

Plod Juz około g°dz. 9 rano obszerny 
będzie bc przed kościołem zaległy tłumy 
łockie abliczności. W karnych szeregach 
iżezycl M druhowie KSM Przy bramie 
p po, a cmentarzu przykościelnym zebrali 
komen k liczni przedstawiciele duchowień- 
cierow Iw*.  władz państwowych, miejskich, 
ch hu Ætytucyj i organizacyj mławskich, 
ją 3i at tu m. i. p. starosta Siwik, ks.

dek. Maron, ks. prał. Palmowski, 
um{8J burmistrz Jarosiński, p. prezes Czar 
lockic «ki, p. prezes Dr. Rachocki, prezes 
ję, i Iow. Kupców Polskich p. Siudak, 
łlockie Pr°k- Madey, p. sędzia Kozłowski, 
■ba i Dacz’ Janosz i wielu, wielu innych, 

prac kryscy zebrali się tu, aby powitać 
ględd dojnych Gości, Ich Ekscelencje 
ni spoi (.Biskupa Wetmańskiego i ks. Bi- 
ściatn Mpa Nominata Kaczmarka. Jadą, 
fadani wbrzmiewają dźwięki orkiestry stra- 
u by (ckiej. Ks. ks. Biskupów witają 
uwagi ’• dziek. Maron, p. star. Siwik i p. 
^olk( ara- Jarosiński. Imieniem m. Mła- 
idaick y p. burm. Jarosiński wyraża radość 
ulińsk powodu przybycia Dostojnych Go- 
zyńsk i; ks. Biskupowi Nominatowi Ka­
rdów Markowi składa jednocześnie życze- 
(4 j; » z racji Jego wyniesienia na stolicę

_ bkupią w Kielcach.
M Prezes KSM. p. mec, Zgliczyński 

Ibiera raport przed frontem młodzie-
I. I F» po czym wszyscy udają się do 
*• ’ Hcioła, by zjazd rozpocząć po Bo- 
fljZ itnu, nabożeństwem. Mszę św. na 
gfffl tóncję KSM.m. odprawił i gorące 
_ domówienie po niej wygłosił J. E

i. Biskup Wetmański.
Po nabożeństwie odbyła się

Z defilada.
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„Ah Polsko kontynuowała sue sławne Mie
Papież przyjął 150 pielgrzymów 

polskich, przybyłych do Rzymu po 
relikwie św. Andrzeja Boboli.

Papież przemówił do pielgrzy­
mów, wyrażając radość, że repre­
zentują oni wszystkie sfery społecz­
ne Polski. Stwierdzając, że Polacy 
przybyli, aby prosić Papieża o cen**  
ny skarb, jakim są relikwie św. 
Andrzeja Boboli, Ojciec święty za­
znaczył, że byłoby dlań wielką ra­
dością zatrzymać w Rzymie wśród 
innych skarbów i relikwie-szczątki 
świętego polskiego. Jednak Papież 
bardzo chętnie przychylił się do 
pobożnego życzenia Polaków, wie­
dząc, jak doniosła będzie obecność 
okrytych chwałą relikwii św. 
Andrzeja Boboli w Polsce,

We Wszystkich okolicznościach 
życiowych — powiedział Ojciec 
święty — potrzebny jest w pewnej 
mierze duch męczeństwa, zarówno 

lecał, aby Polska kontynuowała 
swe sławne tradycje.

Przemówienie swe zakończył 
Ojciec święty, wyrażając ojcowskie 
życzenie dla Polski, zawsze Mu 
bliskiej, którą — jak oświadczył,

„Polak, Słowak-
Wójt gminy Detwaj Jan Fekiacz, 

przywódca słowackiej delegacji lu­
dowej, która udała się do Polski 
celem powitania Słowaków amery­
kańskich w Gdyni, zamieszcza w 
„Slováku“ artykuł, w którym dzię­
kuje w serdecznych słowach Pola­
kom za ich gościnność i serdeczne 
przyjęcie.

„Zawsze tak było i zawsze tak 
będzie — pisze wójt Fekiacz — 
że kto myśli sercem, a czuje móz­
giem, nigdy nie odwróci się od 
Boga i narodu. Myśmy byli taki-

pragnąłby objąć ramionami. W 
końcu Pius XI udzielił Polsce 
i obecnym Polakom błogosławień­
stwa apostolskiego, po czym opuścił 
salę wśród gorących owacyj piel­
grzymów.

-dwa bratanki“.
i Wam pomorscy bracia marynarze, 
żeście wytrwali nad Bałtykiem i w 
ten sposób umożliwili, aby narodo­
wa flaga słowacka powiewała wy­
soko.“

Następnie wójt Fiekacz dzięku­
je Warszawie, Częstochowie, Ka­
towicom i innym miastom polskim 
i kończy: „Polak, Słowak — dwa 
bratanki. Miłość Boga, Ojczyzny 
i Narodu jest wspólną cechą na­
szych charakterów i dlatego na 
wieczne czasy powinniśmy pozo 
stać duchowo złączeni“.

łlowj gmiil »ku kim.
Kapituła generalna zakonu hr>0. 

cynów obrała na przełożonego aU 
nu o Donata da Welle, Belgią 
z pochodzenia. Nowy generał X 
nu kapucynów zajmował dotąd itm,. 
wisko rektora Papieskiego Koleghn 
Etiopskiego w Mieście Watykańskim

na Pomorzu.
W dniu 28 maja b.r. przejeżdżałs 

firzez miasto Czersk na Pomorzu fo. 
umna 60 samochodów ciężarowych 

z członkami N.S D.A.P., w drodze z 
Berlina do Prus Wschodnich,

Przejazd tak dużej ilości utnunda- 
rowanych hitlerowców wzbudził » 
Czersku i na całym Pomorzu zrozu- 
miałe zaciekawienie, a z drugiej stro­
ny oburzenie na zbytnią tolerancji 
naszych władz w stosunku do Niem­
ców.

dla pokonania trudności wewnętrz­
nych, jak i przezwyciężenia trud­
ności zewnętrznych, dążących z

mi, takimi jesteśmy i da Bóg taki­
mi pozostaniemy, a teraz widzielrś 
my własną duszę i odczuliśmy Doroczny zjazd Katolickiego Związku Komet.

różnych s^ron do osłabienia wiary 
chrześcijańskiej. W szczególności 
Polska winna być zawsze godną 
swego starożytnego, okrytego chwa­
łą, tytułu obrońcy chrześcijaństwa 
i dlatego Ojciec święty zawsze za-

Echu zbrodni lu Wiol
Aczkolwiek od chwili popeł­

nienia przez komunistę Nowaka 
krwawej zbrodni lubońskiej upły­
nęło już kilka miesięcy, to jednak 
wciąż jeszcze znajdują się na tere­
nie Wielkopolski ludzie, którzy pod 
wpływem agitacji bolszewickiej — 
pochwalają publicznie mord na 
kapłanie katolickim.

W tych dniach Sąd Okręgowy 
w Lesznie na sesji wyjazdowej w 
Śmiglu skazał za powyższe prze­
stępstwo robotników Stanisława 
Gawrona i Kazimierza Bartkowia­
ka na karę po 10 miesięcy bez­
względnego więzienia.

własnym sercem, że i Wy takimi 
jesteście, drodzy bracia Polacy. 
Dziękujemy Wam za wszystko, 
coście dla nas zrobili podczas na­
szej podróży na powitanie naszych 
braci amerykańskich. Dziękujemy 
w szczególności Wielkopolsce za 
pouczenie nas, jak należy walczyć 
z najeźdźcami, rozumem, trzeźwością 
i sumiennością w dziedzinie spół­
dzielczości i na polu gospodarczym

Doroczny zjazd Związkowy 
Katolickiego Związku Kobiet od­
będzie się w tym roku w Krako 
wie dn. 13 b. m.

Zjazd Związkowy jest zebra­
niem sprawozdawczym a zarazem 
uchwala program pracy na nowy 
roczny okres działalności Związku 
i należących do niego 20 Katolic­
kich Stowarzyszeń Kobiet z wszy- 
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Normowanie spraw adwokackich.
Naczelna Rada Adwokacka 

przesłała ministerstwu sprawiedli­
wości swą opinię i wnioski, doty­
czące wykonania nowej ustawy o 
adwokaturze. W memoriale swym 
Rada Adwokacka zakomunikowała 
przedstawić do 1 października b.r. 
opinii o podziale kontyngentów 
dla nowych adwokatów w poszcze­
gólnych miastach kraju. W związ­
ku z wprowadzeniem w życie no­
wej ustawy o ustroju adwokatury 
wynikły wątpliwości, jakiej kate­

gorii aplikanci mogą występować 
przed sądami okręgowymi. W myśl 
starej ustawy prawo to przysługi­
wało wyłącznie aplikantom, którzy 
mieli 3 lata praktyki. Naczelna 
Rada Adwokacka stwierdziła, że 
w przyszłości prawo występowania 
aplikantów przed sądami okręgo­
wymi przysługiwać ma aplikantom 
którzy złożyli przed rozpoczęciem 
aplikacji adwokackiej egzamin sę­
dziowski i o ile odbywają oni apli­
kację wedle nowej ustawy.

stkich diecezji Polski. W zjeźdw 
Związkowym biorą udział prócz 
prezesek i sekretarek generalnych 
Katolickich Stowarzyszeń Kobiet 
delegowane poszczególnych Stowi 
rzyszeń w liczbie zależnej od iloś 
ci członkiń(1 delegowana na każdy 
rozpoczęty tysiąc członkiń). Ogólna 
liczba członkiń Związku wynoii 
obecnie 180.000.

Na porządku obrad Zjazdu 
znajdują się prócz spraw ściśle 
organizacyjnych dwa referaty p. I 
„Uchwały Pierwszego Polskiego 
Synodu Plenarnego“ i „Katoliczki 
—obywatelka“.

Dzień 14 czerwca poświęcony 
będzie osobnym obradom dysku­
syjnym prezesek i sekretarek gt- 
neralnych oraz członkiń Zarządów 
Katolickich Stowarzyszeń Kobiet 

W niedzielę poprzedzającą Zjazd 
Katolickie Stowarzyszenie Kobiet 
archidiecezji krakowskiej organi­
zuje Dzień hołdu Królowej JadwM 
dze—w którym uczestniczki zjazoo 
wezmą udział.

Adolf Nowaczyński.

Urbi et Orbl.
W poznańskim miesięczniku „Tę­

cza* 4 ukazał się iwietny artykuł Adol­
fa Nowaczyńskiego o uroczystościach 
kanonizacyjnych św. Andrzeja Bo­
boli w Rzymie. Ze względu na treść 
tego artykułu podajemy go w całości.

Wielu z tych Polaków, którzy 
wzięli udział i uczestniczyli w wiel­
kiej, wielkanocnej pielgrzymce do Rzy­
mu, po powrocie do kraju zostało za­
skoczonych niemile i niespodziewanie 
stosunkowo nie dość mocnym i nie- 
dość gorącym przeżytych uroczystości 
echem w prasie polskiej. Oczywiście 
korespondencje były, i to specjalne 
listy, ale nie w takich rozmiarach, 
jak to można było oczekiwać. Skła­
dało się na to, zdaje się, kilka po*  
wodów. Przede wszystkim sensacje 
polityczne przewalają się teraz w ta­
kiej obfitości, że fakt nawet wielkiej 
wagi i znaczenia, o ile nie związany 
ściśle z doczesnością i jej zagadnie­
niami palącymi, dojmującymi, szybko 
dziś zanika w odmętach zapomnienia. 
Inny powód leży znów w pewnych 
mankamentach organizacji wycieczko­
wej, to jest w tym, że nie uważano 
za wskazane i konieczne zaagitować 

do pielgrzymiego współudziału wy­
bitnych pisarzy katolickiego obozu z 
Kossak- Szczucką, Miłaszewskim, Bą 
kiem, Dobrzyńskim na czele. Jakież 
to piękne i podniosłe wizje tych dni 
kwietniowych były by utrwalone i w 
literaturze (nie tylko w bibule gaze 
ciarskiej), gdyby na duchowe festy­
ny i fety zapraszano i artystów pióra, 
a nie kontentowano się tylko repor­
terskimi relacjami. Wielka szkoda, że 
dzielni aranżerowie nie pomyśleli 
i o tym, jak również wielka szkoda, 
że nie pomyślano o jakimś albumie 
pamiątkowym z fotografii skolekcjono- 
wanych po pielgrzymce i to bez wiel­
kiej fatygi wobec tego, że aparaty fo­
tograficzne miało literalnie kilkuset 
uczestników; nie wydaje się niemo­
żliwością, ażeby jeszcze teraz nie moż­
na było takiego albumu ze stu, czy 
z dwustu zdjęciami wydrukować, za­
mieszczając w całej katolickiej prasie 
apel do pielgrzymów, aby udałe foto­
grafie pod takim a takim przesyłali 
adresem. Pamiątka by to była i pro­
paganda ze zbożnym celem.

Tych, co się smucili małym rezo­
nansem w polskiej prasie, godzi się 
poinformować na pocieszenie, że w 
italskich i rzymskich pismach, też sto­
sunkowo mało miejsca poświęcono 
uroczystościom sanktyfikacyjnym. To 
znowu z innych przyczyn. Stosunki 
między Palazzo Chigi a Watykanem, 

aczkolwiek poprawne, nie mają zbyt 
wysokiej uczuciowej temperatury, 
szczególnie po niektórych enuncjacjach 
„Osserwatore Romano14 z dziedziny 
polityki zagranicznej. A tu tymcza­
sem tydzień wielkanocny właśnie przy 
padł przed przygotowaniami do trium­
falnego przyjazdu Führers; insceniza- 
torzy i reżyserzy tego przyjazdu, po­
wodując się nieco konkurencyjnymi 
względami, polecili zepchnąć w cień 
krótkiego wzmiankowania i lakonicz­
nych relacji olśniewająco wspaniale 
spettacolo grandiose, z jakim przy tak 
wielkim i niezbyt znów częstym 
święcie kościelnym zwykł występo­
wać Watykan. Ponieważ więc tylko 
tydzień czy dziesięć doi oddzielało 
wielkie evenement polityczno-histo- 
ryczne, to jest przyjazd wodza Alle- 
manów do Roma Aetema, przeto, nie 
chcąc ludności Rzymu excytowaé 
jeszcze czym innym, pisano o trzech 
beatyfikacjach skąpo, powciągliwie, 
półgębkiem, lakonicznie. Władze 
municypalne nie robiły sobie wiele 
fatygi i ceremonii, jakby zaznaczając 
tym trybem, że ci, co przyjechali są 
gośćmi i klientelą Watykanu, a nie Fa­
szyzmu, gośćmi Romae Aeternae, a nie 
Romae Mussoliniego. Ludność stolicy 
natomiast była jak zawsze gościnna, 
uprzejma, serdeczna i pełna wyrozu­
miałości dla licznych gromad turystów, 
skromnymi funduszami dysponujących, 

italiańską mową nie władnący 
a ochotnie ją ollendorfskimi 
kami kaleczących. Już w Wi 
Sobotę można było radować siędwc' 
ma rzeczami szczęśliwymi, po pi«*  
sze, źe z trzech kanonizowanych po 
ski święty stawiany jest na pierwßP 
miejscu i to wyraźnie znacząco» a 
gie, to wiadomość o dobiym 
zdrowia Ojca św., co było *aznC 
względu na szerzone pogłoski o p°*  
gorszeniu. O polskim męczes^
Andrzeju Boboli czytało się 
wszędzie. Być może, sRr,a*IV’
także nazwisko przystępne dzwiÇ*  
i omal tutejsze, rodzime, skoro pw 
Florencją są ogrody Boboli, ta r 
ne, jak ogrody Watykańskie*  I 
Borghese. Rzymianie wierzą0! 
wiadywali się po raz pierwrzyi 
Polacy pierwszego świętego P1, 
mieli już w r. 1253 za po^® 
Innocentego IV, świętego Sta 
Szczepanowskiego, dalej, ze tez 
nisław święty zakończył żywo 
ski licząc lat 18, za czym J oj, 
młodszym świętym, że dale) 
sce jeden królewicz został W 
(Kazimierz, w r. 1521), dale), »•“» 
święty polski. Jacek Odro»»» j^). 
drował misyjnie az do t-nm 
że profesorowie naszych j pi-1
tów maj« znów swego kolegę 
trona w świętym Janie Kantyo. æ &

Ma

ROK

Zi 
nie*  
cieki 
skim*  
oy i

Po 
sywam 
dloweg 
ciu g 
Przynić 
które s 
lat z n

Roi 
□ą zmi 
mknęli) 
wyżki

Piei 
zamkne 
nym v 
wym.

W 
wynios 
2ł62O 
tys. zł.

Z Ł 
co mie 
wo na 
oiektór 
przysła 
pensât? 
tranzyt 
wa tyli 
dewizo

Nie 
nym f 
stycznj 
aktywn 
dzenie 
miesiąc 
,Hand<

Jaki 
dlowy 
ekonon 
prawy 
iprowa 
rowcóv 
widzim 
dę wi 
rytuacj 
miewaj 
przy w c

Jeże 
tury isl 
bilansu 
kich oł 
staraní? 
obrocie 
najmnii

Spo 
działać 
niczać 
granica 
•tych.

Kaź 
licznie, 
pozycje 
więc u 
zakupó 
zresztą 
•trony 
nieczno 
•tanowi 
Kontro] 

imp 
oowode

A i*  
ne są 
* kraji 
Posiada

Imp 
idt az

3294



Ni. 131

stroju 

ectw 
Prze- 
W.), 

żony 
pMr. 

ciego 

-om- 
Sto- 

h w 

oraz 
»czy. 
Jenie 
Kan­
iów-

(ROMKA PŁOCKA
kalendarzyk.

tyek 10. VI — Małgorzaty.
Sobota H.VI — Barnaba.
ifiedziela I 2. VI — Jana.

Dyżury aptek

>i}tek 10.VI — apt. Lipińskiego.
Sobota I I.VI — apt. Śmigielskiego.

Biblioteka Parafialna (Dobrzyńska 6) 
ftwarta codziennie w dni powszednie od 
iodz. 6 do 7 wieczorem.

Kino „Nowości“ wyświetla
„Zaginiony Horyzont"
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Zebrania
X Walny Zjazd gminnych 

Opiek nad Kołami Towarzystwa 
'opierania Budowy Szkól. Dziś 
h sali O. T.O. i K.R-u (Kościusz- 
á 8) odbędzie się walny zjazd 
[tninnych Opiek nad Kołami To- 
»arzystwa Popierania Budowy 
izkól. Obrady rozpoczną się o 
|odz. 12. — Jednym z głównych 
lunktów obrad będzie omówienie 
irogramu organizacji Piątego Ty- 
;odnia Szkoły Powszechnej.

Wiadomości potoczne
X Wystawa prac dzieci przy 

zkole p. Szczycińskiej. Jutro na- 
tąpi otwarcie wystawy prac dzieci 
g Prywatnej Szkole p.p. Szczyciń- 
żiej i Ą. Waśuiewskiej (POW. 20a). 
Wystawa trwać będzie tylko 2 dni 

j. II i 12 b. m. od godz. 9 rano 
do 8 wiecz.

Wstęp na wystawę bezpłatny.

X Zniżki kolejowe na »Dni 
Łowicza“. Liga Popierania Tury­
styki organizuje w czasie od dnia 
15 do 19 czerwca 1938 r. tanie 
przejazdy indywidualne do Łowi­
cza na uroczystości związane z ob­
chodem „Dni Łowicza“. Dogodna 
okazja poznania barwnego folkloru 
łowickiego i dawnej siedziby pry­
masów.

Karty uczestnictwa upoważnia­
ne« do 66% zniżki kolejowej i bez­
płatnego wstępu na wystawy: „Wy­
lotu Przemyślu księżackiego“ i 
.Wycinanka i haft łowicki", wyda- 
je Biuro Podróży ^Orbis“ Płock, 
Tumska 4.

Pociągi do Łowicza zatrzymują 
"Ç na stacjach Łowicz i Zielkowi- 

Z Zielkowic bez żadnej do­
płaty dojazd koleją obwodową do 
rtacji Łowicz.

X Inspekcja na terenie robót 
»Tri*.  W tych dniach bawił w 
holIłu na inspekcji na terenie robót 
W -Tn“, p. inż. Słomiński, b. 
P^zydent m. Warszawy. Wynik in- 
•Ptkcji narazie nieznany.

K X Woda w Wiśle opada. 
l . ostatnich dni wpłynęło na 
^Qiżenie się poziomu wody w 
Jwe. Obecnie poziom wody w 
Jÿle pod Płockiem wynosi

cm.

. X Sesje S. O. w Płońsku.
Okręgowy w Płocku wyjedzie 

? tesje do Płońska w dniach 
'"25 b. m.

,G Ł O S M A Z O i E C K 1“ — 10 czerwca 1938 3r?. 3

Płoctzanle rodzicami chrzestnymi sztandaru Ostatnie wycieczki
Dywizjonu Artylerii Konnej w Wilnie.

Jak się dowiadujemy, rodzicami 
chrzestnymi sztandaru Dywizjonu Ar­
tylerii Konnej, który ufundowało spo­
łeczeństwo płockie, jako dar Płocka, 
będą: p. D-rowa Jadwiga Beczkowi- 
czowa i wiceprezydent m. Płocka 
p. Aleksander Wernik.

Wręczenie sztandaru ma nastąpić 
w Wilnie w dniu 3 lipca b r.

Byłoby rzeczą pożądaną, aby na 
te uroczystości zorganizowana została 
masowa wycieczka z Płocka do Wil­
na, miasta tak godnego poznania i tak 
pod każdym względem ciekawego 
i uroczo położonego.

Ruch czytelniczy o Hlelskiel Bibliotece Publiczne] 
w miesiącu maju.

Miesiąc maj nie wpłynął ujem­
nie na wzrost czytelnictwa w Miej­
skiej Bibliotece Publicznej. W tym 
czasie liczba czytelników wzrosła 
z 732 do 740. Natomiast miesiąc 
ten wykazał spadek w liczbie wy­
pożyczeń książek i odwiedzin, a 
to ze względu na maj, który jest 
miesiącem dalszych robót publicz­
nych, oraz miesiącem, który roz­
poczyna sezon letni. Liczba wy­
pożyczeń spadla z 3883 do 2785, 
liczba odwiedzin z 3390 do 2540.

Przeciętnie odwiedzało 140 czy­
telników, dziennie wypożyczano

164 tomów. Bolączką bibiotecz- 
ną, która w dalszym ciągu daje 
się we znaki, jest zaleganie wy­
pożyczonych dziel, oraz barbarzyń­
skie niszczenie książek.

Maj przyniósł Bibliotece dary w 
książkach*

Szanownym ofiarodawcom, a mia­
nowicie pp.: Betley Jadwidze, Ja­
kubczykowi Eug., Niczyporukowi 
Włodzimierzowi, Milewskiej Eug., 
Jasińskiemu Mieczysławowi oraz 
Włodarskiemu Witoldowi Zarząd 
Biblioteki składa serdeczne po­
dziękowanie.

W tych dniach zwiedziły Płock 
m. in. następujące wycieczki: Ucz­
niowie Gimnazjum „Przyszłość“ z 
Warszawy, Szkoła Powszechna z 
Cząstkowa Nicin pod Modlinem, 
Szkoła Pow. z Bielska Pł., Gim­
nazjum im. St. Staszyca ze Zgie­
rza, Szkoła Pow. z Grabowa pow. 
gostynińskiego, gimn. im. Tadeusza 
Kościuszki ze Slonima, Wycieczka 
Koła Chemików S. U. J. P. z War­
szawy, Korpus podoficerski z Mo­
dlina, Gimnazjum Kupieckie z Ło­
dzi, Szkoła Pow. im. Lenartowicza 
z Warszawy, Prywatna Szkoła 
Powszechna Sióstr Najświętszej 
Rodziny z Nazaretu z Warszawy, 
Szkoła Rolnicza Żeńska z Trzepo­
wa k.Płocka, Szkoła Pow. im. gen. 
J. Stachewicza z Warszawy.

W tych dniach przybędzie do 
Płocka znowu kilkanaście wycie­
czek szkolnych. Jak widać, Płock 
staje się coraz częstszym objek­
tem ruchu krajoznawczego.

Co zarobił a Kanadzie,
żona mu teraz ukradla.

0 udekorowanie domůa z racji przejeda Sztandaru 
przez Artylerię Lekką*

Z racji święta pułkowego 12 b. m. 
i przejęcia Sztandaru przez Pułk 
Artylerii Lekkiej, prezydent miasta 
zwraca się do mieszkańców m.

X Delegat Woj. Funduszu Pra­
cy w Płocku. Wczoraj przybył do 
Płocka delegat Woj. Biura Fundu­
szu Pracy p. inż. Wierzbicki i od­
był konferencję z p. prezyden­
tem Wasiakiem.

Szczegóły trzymane są narazie 
w tajemnicy.

X Egzaminy prawa jazdy w 
gimnazjum im. St. Małachow­
skiego. Dnia 12 b.m. w gimnazjum 
im. St. Małachowskiego odbędą się 
pierwsze egzaminy na prawo prowa­
dzenia samochodu. Do egzaminu 
przystąpi 18 uczniów tej uczelni.

Egzaminy odbędą się w obecno­
ści delegata automobilklubu.

Płocka o udekorowanie domów 
i sklepów flagami i barwami naro­
dowymi, tym więcej, że pułk ten 
otrzymał niedawno sztandar ze 
składek publicznych obywateli m. 
Płocka i powiatu płockiego, przez 
co jest silniej związany z miejsco­
wym środowiskiem.

Pode]rzan9 napad
na soczewianina*

Mieszkaniec Soczewki, pow. go- 
stynińskiego, Kazimierz Kurkowski 
złożył zameldowanie w policji 
napadzie rabunkowym. Na­
padu na Karkowskiego miał dokonać 
nieznany osobnik 6 b. m. na drodze 
z Popłacina do Soczewki. Pod groź­
bą zabicia Kurkowski wydał napastni­
kowi 50 zł. Z sumy tej napastnik 
na prośbę Kurkowskiego miał zwrócić 
mu 2.75 gr. na chleb dla dzieci. 
Dochodzenie w toku.

Przed 11 laty wyemigrował do 
Kanady za pracą mieszkaniec wsi 
Szelkowice gm. Pacyna pow. go­
stynińskiego, Sas. W ciągu swo­
jego pobytu w Kanadzie. Sas do­
robił się małego kapitału i po­
wrócił z nim 28. maja b. r. do 
Polski do rodziny. Przyjazd przy­
spieszyła zona jego Marianna Sas. 
Zasypywała go poprostu listami, 
pisując nadzwyczajną swoją tęsk­
notę za nim. Okazało się jednak, 
że tęsknota nie za mężem, lecz 
za jego dolarami.

Dnia 6 b. m. Marianna Sas, 
korzystając z chwilowej nieobec­
ności męża w domu, zabrała mu 
4500 zł. i zbiegła. Uciekła nie 
sama lecz z przyjacielem, Wawrzyń­
cem Kicińskim. Złodziejkę i wia­
rołomną żonę poszukuje policja

Maszyny do pisania

!I!l. „UNDERfflOOD"
wim i, „i-ai inntiiiit"-M.

Pierœsze tegoroczne ofiary Sisły o Płocku.OOOOOOQIOOOOOOOOOO

Jeśli teściowa zła i dużo gada
Weź ją na lody do Pełkowskiego 
Ochłodzi się, ochłonie i będzie rada: 
Doprawdy panie, mam zięcia dobrego. 
Płock, ul. Rynek Kanoniczny 5, 
______________________ tel. 12-22. 
OOOOOOQIOOOOOOOOOO

W dniach 8 i 9 b. m. po po­
łudniu o jednej godzinie utonęły 2 
osoby w Wiśle.

W pierwszym dniu utonął pod­
czas kąpieli 9 letni Ryszard Bo­
gucki (Padlewskiego 17), jedynak, 
syn kamieniarza. Utonął naprzeciw

drugiej cegielni p. Koźlakowskiego.
Wczoraj utoną) w Wiśle od 

strony Radziwia podczas kąpania 
się 21-letni Jan Dorobek z Radzi­
wia (ul. Kościelna 5).

Zwłok dotychczas obu topiel­
ców nie wydobyto.

CEGŁĘ
CEMENT 

we wszelkich

--------------------------------------------------------------------------------

MASZYNOWA i RĘCZNR

WAPNO
ilościach

dostarcza

Dom Rolnlczo-Handlotoy Tadeusz MlNCEft
tel. 14-36. Płock, ul. Kościuszki nr. 8 tel. 14-36.
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Grupo „Jutro Proc?“
nie pozyskała gen. Żeligowskiego.

Mimo usilnych zabiegów ze 
strony posłów i senatorów skupia­
jących się przy grupie „Jutro Pra­
cy“ celem pozyskania posła gen. 
Lucjana Żeligowskiego, akcja ta 
nie odniosła pożądanego skutku. 
Gen. Żeligowski kategorycznie od­
mówił jakiejkolwiek współpracy 
tak na terenie parlamentu, jak rów­
nież w terenie/Jak wiadomo, poseł 
Żeligowski nie należy również do 
Klubu Parlamentarnego Obozu 
Zjednoczenia Narodowego.

liii linii« Mli DOlMlIlEj
kaptanem katolickim.

W Kolegium św. Bedy w Rzy­
mie otrzymał ostatnio święcenia 
kapłańskie dr. Tomasz William, b. 
komendant łodzi podwodnej mary­
narki angielskiej. Nowy kapłan o 
trzymał probostwo w okręgu prze­
mysłowym w Cardiff.

Nasuwa się mimowoli myśl o 
niemieckim pastorze Niemollerze, 
który był w czasie wojny światowej 
był dowódcą niemieckiej łodzi pod­
wodnej, a obecnie prześladowany 
przez narodowych socjalistów, znaj­
duje się w wiezieniu.

Nowe Licea.
Minister Oświaty i Wyznań Re­

ligijnych wydał rozporządzenie o 
otwarciu w nowym roku szkolnym 
1938-39 nowych szkół zawodowych 
typu licealnego. Warunkiem przyję­
cia do tych szkół będzie świadectwo 
ukończenia gimnazjum, nadto egzamin 
wstępny z matematyki i języka pol­
skiego.

Radio.
Sobota — 11 czerwca.

6.15—Audycja poranna. 11.00— 
Audycja dla poborowych. 11.15 — 
Audycja dla szkół „Śpiewajmy pio­
senki“. 1 1.40 — Stylizowane tańce. 
12.03—Audycja południowa. 12.15— 
Słuchowisko dla dzieci. 16.00— 
Z utworów Schuberta, Wykonawcy 
Orkiestra Mandolinistów. 16 45— 
„Prawo dziecka do samotności i swo­
body“, pogadanka. 17.00—Muzyka 
taneczna. 18.10— Recital wioloncze­
lowy Józefa Mikulskiego. 18.45 — 
„Kraków w poezji“, kwadrans poetyc­
ki. 19.00—Transmisja z Krakowa 
uroczystego nabożeństwa z okazji prze­
wiezienia relikwii św. Andrzeja Bo- 
boli do Polski. 20,00—Festival Mu­
zyczny na dziedzińcu Zamku Wawel­
skiego w Krakowie. Wielki Koncert 
Symfoniczny.

bezpłatne 
PORADY WETERYNARYJNE 
Udzielam bezpłatnie wszelkich porad 

w sprawie leczenia zwierząt 

Na odpowiedź należy nadesłać 
znaczek pocztowy.

Zapytania nadsyłać pod adresem: 
Lekarz wet Z. OLSZAfiSKI, Włocławek.

Komunalna Kasa Oszczędności
powiatu płockiego 

PŁOCK, Plac Marsz. Piłsudskiego Nr. 2, Tel. 10-43-
K. K. O.

zgodnie z rozporządzeniem Ministra Skarbu płaci następujące odsetki: 

od wkładów na każde żądanie 4°/0
z 1-miesięcznym wymówieniem 4l/<& 

flfVrVOrtnRfrtaflllirh’ z 3-miesi?cznym wymówieniem 4XM 
UUllUJLlUwjtli« z 6-miesięcznym wymówieniem 5% 

Na rachunkach czekowych i bieżących płaci od 2 do 31/acL
Kasa przyjmuje oszczędności już od 1 zł. — Wydaje pożyczki, 

udziela kredytu, załatwia inkaso i zlecenia giełdowe.

Loket ponad zł. 1-300.000.
K.K.O. zapewnia bezpieczeństwo! Korzyść! Tajemnicę!

I
 Skład i Wytwórnia Mebli A

Stefan DUTK0WSK1
PŁOCK, ul. POW. Nr. 7. tel- Nr. 10-83.

MEBLE stylowe i nowoczesne.

URZĄDZENIA BIUROWE, szkolne i sklepowe.

Artystyczne prace kościelne.

Wykonanie całych wnętrz mieszkań.Meble pojedyncze oraz kozetki — Wielki wybór.
; CENY BARDZO NISKIE. — Wykonanie solidne.

Rozkład jazdy pociągów
ważny od 15 maja do 30 września 1938 r.

Plotk - Radí. - Kutno Kutno - Warsiawa Gt. Kutna - lidi kal. Kutno - Aleks, tietb.
7.25 — 8.53

11.50 — 13.18
16.20 — 17.48
21.32 — 0.06

3.24 — 5.58
9.23 — 11.28

13.37 — 15,48
18.02 — 1948
18.17 — 20.58
20.43 — 2238
21,35 - 23.53

9.34 — 11.27
15.20 — 17.16
18.42 — 20.18

9.23 — 11.08 - 12.05
13.49 — 15.39— 16.20
18.25 — 20.13— 20,45

Warszawa Gl. - Kutno Udí hi. - Kutno Cieci - Kleks. ■ Suies Kutna - Pletl Radi.
0.10 — 2,52 
7,05 — 9,04 
835 — 10.22 

11,20 — 13,41 
13.15 — 15,54 
15.25 — 17.12 
15 55 — 18.18 
20.55 — 23.60

7,30 — 8,59 
12,00 — 13,32 
15,40 — 17,08

6,35— 6.57—8,55
10,45—11,34-13.25
15,15—15.56—17,49

3.30 — 5.35
9.30 — 10,55

13.50 — 15,15
18,23 — 19,48

Kutno — Poznań Poznań — Kutno

3.13 — 7.40 13.55 - 19.22
11.11— 14.01 18.40 — 22.20

0.13 — 2.37

4.44 — 7.07 14.50 — 17.56
5.35 — 9.18 17.25 - 21.14

22.35 — 2.58

Płock — Sierpc — Warszawa Gd. i odwrotnie
z Płocka 4.20 — 15.10

Proboszczewic 4.40 — 15.30
Gozdowa 4.55 — 15.45

z Sierpca 5.20 — 16.25
Raciąża 6.09 — 17.19

z Płońska 6,53 — 18.20
z Nasielska 7.54 — 19.30

Warszawa 8.55 — 20.34

12 06 — 23.34
11.46 - 23.15
11.32 — 23.02
11.10 — 22.26
9.59 — 21.36
9.15 — 20.53
8.13 — 19.58
6.55 - 18.45

Płock—Sierpc—Lipno—Toruń M.
J,20— 5,25- 6.15— 7,18 

15,10—16,20—17.08 -18,12

Toruń M.—Lipno—Sierpc—Płock
3,12— 4.16— 6,30— 7,26 

13,56-14.59-22,40—23,34

Płock — Sierpc — Brodnice i odwrotnie.
4.20 — 6.00 — 7.25 I 3.34 — 6.30 — 7,26
9.40 — 10.35 — 1 — U.10 — 12.06

15.10 — 16.30 — 17.55 1 14.50 — 22.40 — 23.34

Zfiła$zajcie na Kongres eucharystyczny
w Płocku w dniach 25 i 26 czerwca b.r.

M ni Min 1.1.1 
przyjmuje Redakcja r 6łosu Maz“ ■ 

-ä 

DBAJCIE O SWOJE ZDROWIE 
Przy chrohách: ŻOŁĄDKA, KISZEK, 

WĄTROBY, PRZY KAMIENIACH 2ÓŁCI0- 
WYCH, WZDĘCIU BRZUCHA, ODBDA- 
NIU SIĘ, LUB SKŁONNOŚCIACH DO EL 
PARCIA, stosuje się: HSZWAJCABSKE 
GORZKIE ZIOŁA“ — Gąseckiego, natu­
ralny łagodny środek przeczyszczający, 
ułatwiający funkcje organów trawienia, 
stosowane również przy nadmiernej oty­
łości,

ICH

yt
ró

Ogłoszenia drobne.
I BtnlkAM Przyjmuje Dwór nad 
LtllllllUw Skrwą. Wiadomość: 
telefon Bądkowo Kościelne 9 lub 
w Redakcji „Głosu“.

[ni MM Sfyt 

odebrania. Wiadomość w Redakcji 
„Głosu Mazowieckiego“.

I SfUftltA Nowa willa, mieszka- 
LcllllMlU« nia, las sosnowy, oko­
lica sucha, przy stacji kolejowej Łąck 
7 kim, od Płocka, — Ceny niskie. 
Wiadomość: p-ta Duninów, Sędeś 
Duży, Józef Magierski.

Zbrodnie "i Ä 
kto żydów popiera!

POLSKI
SKLEP fiflLÂHIEKTJHÏ 

pIb (k, HOWY HYBH Ł 
(front — obok apt»ki)- 

poleca:
Biel izDf — damską i męską (l«o) 
Rękawiczki — jedwabne, skórkowej

Pończochy— jedwabne, gazowe, tnato* e' 
Pantofle — sportowe, ranne i wywozi 
Gandiówki — Rzymki i obuwie dziecinne. 
Apaszki — szaliki i chusteczki, 
Guziki —jedwab do szycia i wełna-

Przybory podróżnicza-
[bdv reklomowe.—0— Firma chnrt®

CENT OGŁOSZEŃ: za wiersz m/tp, na stronie tytułowej 80 groszy, w tekście 25 groszy, na sir. ostatniej 20 groszy, w ogłoszeniach drobnych słowo 10 gr, dla poszukujący' 
_________________P_™V_ÿ°wo_5_ gr. Nekrolog od wiersza m/m 25 gr. w tekście 15 gr._________________________ Prenumerata mieś, z przesyłką 2.50 zl.____________ ,____ -J 
Redakcja i Administracja: Płock, nL Tomska 12, skr. p. 95, tek 10-11. P. Ł O. nr. 63.033.____________________________________________Bedakcia nmyfańin od 11—12 i od 4-3 PSJŁ
Redaktor odpowiedzialny: Czesław Sledzianowski. Redakcja rękopisów nie zwraca.________________ Wydawca j Tědaktor: Michał IjjgiŁ

Odbito w drukarni f. „B-cia Do.Łrychowie“ w Płocku.


